
-t*-» *5fit; 
mm 

.5.; ns:ió; 
m^r-

s~3 v ^ v* "_>., •>> XT' fS i <* i> ^ i/T?X & H.: ̂ ;IJ 
ilh ?jr^". • -roy 

?|r 
v!$ 
fM 

Skrzynka do listów. 
L. R.w BUFFALO: — Dziękujemy 

aa notatki. Skorzystamy z nich w 
przyszłym numerze. Do tego nume
ru za późno nadeszły. Komedya 
miedzy Śliszem i Sadowskim, dawno 
^wszystkim znana. Różnica między 
nimi nie wielka. Jeden spija burbon, 
drugi alkohol, a dzióbki maja oby
dwaj — zielone. Jeden i drugi 
pozuje na wielkość, a każdy z nich 
jest rzeczywiście niby wielkim czło
wiekiem, ale — do małych intere
sów. 

ABONENTOWI W CHICAGO. — Z 
korespondencyi zrobimy użytek w 
najbliższym numerze. KIATOLIK nie 
przystąpił i nie przystąpi do 
stowarzyszenia dziennikarzy. Żadnej 
partyi nie służymy i wolność słowa 
jest nam milszą, nad wszelkie ka
dzidła gazeciarskie. Zresztą i na 
niektóre uchwały się nie zgadzamy, 
a przeciwko własnemu przekonaniu 
pisać nie myślimy. 

A. S. w NOWYM YORKU. —Zga
dzamy się w zupełności ze zdaniem 
pańskiem. W obec warunków, w 
jakich żyjemy, zarządy związkir 
zjednoczenia i t. p. nie powinny 
dłużej jak dwa lata w jednem ręku 
pozostawać. Nadużycia są tak 
widoczne, że wprost je ręką nama-
cać można. Dość spojrzeć na domy 
i loty, jakie posiadają dzisiaj ci, 
co przed objęciem urzędu czasami 
i centa na chleb nie mieli. Zmiana 
zarządu co dwa lata, przynajmniej 
0 tyle korzyści przyniesie, że z każ
dą zmianą, na kilka miesięcy nadu
życia powstrzyma. Smutne to, ale 
prawdziwe. 

ALBERTOWI w CHICAGO.— 
Korespondencyi pańskiej przeciwko 
ks. Skulikowi nie umieścimy. Uwa
żamy kwestyę za wyczerpaną. 

B. C. w PHILADELPHIA Żądane 
numera KATOLIKA pod opaską wy
słaliśmy . 

F. O. w DETROIT. Na nikogo 
osobiście nie napadamy, lecz jeśli 
kto nas osobiście zaczepi, to w o-
brcnie własnej damy mu osobistą 
odpowiedź. Czynimy to niechętnie 
1 tylko wówczas, gdy nas do tego 
zmuszają. 

GAZECIE PITTSBURGSKIEJ. — 
Pismo wasze dostajemy tylko co 
drugi ty dzień. Jeśli takowego regu
larnie odbierać nie będziemy, to 
przestaniemy KATOLIKA posyłać 

A. D. w MT. CARMEL. — Ko-
respondencya za późno nadeszła, 
będzie w przyszłym numerze cała. 

ŚPIEW LUDOWY 
podczas mszy świętej. 

Tak zwany r,CUecilien Ye~ 
rein" dąży już od paru lat do 
tego, aby wyrugować z koś
cioła podczas mszy ew śpiewanej 
pieśń ludową, która według 
mniemania zwolenników śpiewu 
liturgicznego ma się sprzeciwiaj 
przepisom kopeielaym Nie mało 
już z tego powstało zatargów 
między parafią a organistami, 
nie mało uporów między 
uczonymi. Niedawno temu 
wydał ks. Kruczek rozprawę, w 
której stanowczo twierdzi, że 
nie wolno podczas m^zy sw. 
śpiewanej śpiewać w ludowym 
języku. To swojo twierdzenie 
opiera on na przepisach kościo
ła, podczas mszy solennej 
(missa solenie) mają zabraniać 
śpiewu ludowego. 

Na jpgo uczone wywody 
odpowiedział w tych dniach 
doktór teologii, ks. prob. 
Birnba^h w osoboej ksiąieczce, 
w której udowadnia na pod 
stawie rubryk (przepisów koś
cielnych) i wywodów wyśmie
nitych zaawców tychże rubryk, 
£e nasza suma (msza św. 
śpiewana) nie jest muzą oolenoą 
(misaa solenia), w liturgicznem 
znaczeniu. Ponieważ zaś 
rubryki tylko w msisy solennej 
zabraniają śpiewu ludowego, 
dla tego w każdej innej mszy 
Św., tak cichej jak śpiewanej, 
byleby tylko assystencyi,woluo 
zawsze śpiewać w lądowym 
języku. Dalej zauważa ks. 
prob. B„ źe nie istnieje ż%den 
przepis ni kougregacyi ni 
biskupa wrocUwikiego, który
by zabrania! śpiewu łuplowego 
podczas sumy— a wykazawszy 
trudności które wogóle unie 
moiliwiaja zaprowadzenie śpię 
wu liturgicznego łacińskiego 
w małych miaatach i wsiach, 
pyta się słusznie, czy to łaciński 
śpiew jest ważniejszy, aniżeli 
zbudowanie ludu, którego 
tenże doznaje prey śpiewie 
ludowym podczas mszy św ? 

Przyklaskujemy tym wywo 
dom k«. prob. B, 

Krytyk broszurki ks. prob. 
Birnbach dodaje z swejej strony 
bardzo słuszną uwagę: ,,Jeżeli 
kiedy, to w naszych dniach 
trzeba się strzedz, aby przez 
niedokładny, niezrozumiały i 
mało budujący śpiew (łaciński) 
ludżi z kośoit 1* nie wyganiać 
Kto choć raz w miłej wsi 
górnoślązkiej słyszał, jak pięknie 
oała parafii ku wzajemnemn 
zbudowaniu w ojczystym języku 
tak przy sumie jak przy innych 
u*b >z -ństwach śpiewa, ten 
pojmie, coby to znaczyło, nie 
pozwolić ludowi śpiewać przy 
mszy śpiewanej, albo zostawić 
rou tylko niszę cichą ze 
śpiewom ludowym" Wspom
nienia są t*KŻe pod tym 
względem godne słowa ks. 
kanonika Wicka we Wrocławiu 

jego co dopiero wydanej 
książki: , ,Aus meinem Leben'7. 
W Mellentinie w Prus. Z*ch., 
gdzie się ks. kanonik Wiek 
urodził, rozpanoszył się lute-
ranizm. 00. Jezuici nawrócili 
odstępców od Kościoła katolic
kiego — a ponieważ luteranizm 
głównie przez śpie v ludowy, 
«ię rozaż^rzył, dla tego 00. 
Jezuici zaprowadzili u nawró
conych. śpiew ludowy, po dziś 
dzień jaszcze używany. Niechaj 
to sobie spamiętają, tak mówi 
dosłownie ks. kanonik, wszyscy 
ci którzy nie licząc się z oko 
icznościami i możliwością, 

chcą przy sumie zezwolić 
edynie na śpiew łaciński.który 
w setkach gmin nie da się 
przeprowadzić." 

Niech sobie i lud spamięta 
to napomnienie sędziwego i 
doświadczonego ks. kanonika 

wywody ks. dr. Birnbacha, 
a gdzie organista będzie chciał 
rugować śpiew polski z kościoła 
niby to zabroniony przez Kościół 
tam niech się natychmiast 
uda z zażaleniem do swege 
proboszcza, albo do ks. biskupi, 
gdyż wolno śpiewać Panu 
Bogu i przy mszy św. śpiewanej 
w ojczystym języku. 

Z Rosyi,x 

TAJEMNICA KORESPON 
DENCYI PRYWATNEJ. — 
losy a zaprowadziła u siebie 

przestrzeganie tajemnicy prze
wożonych przez pocztę listów, 
ale nie bez restrykcii. Biura 
pocztowe pograniczne obowią
zane są zwracać uwagę na 
isty \\ podejrzane — wedle 

skazówek, udzielanych przez 
policję, tyczących się pochodze
nia, sposobu adresowania, 
formy i koloru koperty, doty
ku i t. p. Na listach tego 
rodzaju odbija się stępek 
„ O t w o r z y ć  w  o b e c n o ś 
ci o d b i o r c y".W pewnym 
z takich „podejrzanych" listów 
znaleziono dwa zasuszone 
kwiatki, posiane jako wzory 
miejscowej flory i odbiorcę 
indagowano: co to za kwiaty? 
dla czego wysłano? w jakim 
celu? kto wysłai? gdzie się 
«najduje osoba wysyłajaca? 
czera się trudni? i t. d. (Letu-
czije listki). 

Z WARSZAWY piszą do 
Dzień. • Pom.: „Na polach 
Grochowa tuż zą Pragą znajdu
je się po lewej stronie od 
szosy warszawska - brzeskiej 
pomnik, na którym wypisane 
były w polskim i ressyjskim 
języku siły zbrojne wojsk 
polskich i rosyjskich, ilość 
poległych i inne daty bitwy 
grochowskiej dotyczące. Przed 
kilku tygodniami, w każdym 
razie za rządów hr.Szuwałowa, 
napisy polskie usunięto i w 
miejscu polskich napisów 
widać tylko dziury od powy
kręcanych śrub, któremi pol 
skie tablice przymocowane 
były. Po prawej stronie pom
nika zdjęto szable i krzyż. 
Podczas świąt wielkanocnych 
pomnik — jafcsapewnił naocz

ny świadek — jeszcze był 
nienaruszony, dzteiaj cały pom
nik strasznie zeszpecony, a 
nawet w jednem miejscu od 
froń tu świeci półtora metra 
w kwadracie wolny otwór w 
pomniku; zapewne usunięcie 
tablicy robiło trudności i dla 
tego wyłamano ją." 

Dwa ważne zadania 
ma nasz® dziennikarstwo wy
nikające z położenia, w jakiem 
się znajdujemy: przewodnicze
nie w walce politycznej; pod 
rubrykę tę podciągamy obronę 
wszelkich interesów narodo
wych, mianowicie zaś praw 
naszego języka i wiary. Dru 
giero zadaniem dziennikarstwa 
naszego dawanie wskazówek, 
jak podnieść nasz stan ekono
miczny, czyli jak zwiększyć 
majątdk narodowy. Jedne i 
drugie zadanie iest ważoem . 
Z pierwszego zadania wywią
zuje się nasze 'k dziennikarstwo 
chlubnie, pomijając działalność 
niektórych organów, które 
uniesione partyjnemi interesa
mi w walće politycznej nie 
dopisują, szerząc niezgodę i 
nieufność jednej warstwy spo
łecznej do drugiej. 

Pytanie atoli, Czy dzienni
karstwo nasse spełnia zadanie 
drugie równie skutecznie. 8ą 
po temu chęci niezaprzeczenie 
dobre, lecz z warunków, w 
jakich żjrjemy wynika, iż 
dziennikarstwo nasze przeważ
nie siły swe wytęża w obronie 
zagrożonych silnie interesów 
narodowyerj. Przyzwyczailiśmy 
się do tei walki, stała się ona 
drugą nasza naturą. Tak być 
powinno. Duch narodowy po 
budzony do obrony naporem 
nieprzyjaznych nam żywiołów 
winien być stale podniecany. 
Stale powtarzamy okrzyk :broń 
cie waszego języka, stawajcie 
zgodnie do urny wyborczej 
nie pozwalajcie uszczuplać 
sobie praw naszych koastytu 
cyą zagwarantowych. Odpieraj
cie wytrwale wszelkie zakusy 
czynione z drugiej strony 
rozumnie i ze spokojem, 
•pierając się na prawnych 
przepisach a przytem nie 
zapominajcie o wierze waszej. 
Pod tym względem działal
ność dziennikarstwa znakomi 
temi może poszczycić się 
owocami. Świadomość obowiąz 
ków narodowych w ludzie 
naszym wzrosła, iż śmiało 
podejmujemy rzuconą nam 
rękawicę, bo wiemy, iż opie 
ramy się na gruncie pewnym 
aa mocnej podstawie ludu 
coraz więcej eświeconego. Nic 
dziwnego, że wobec UK inten 
zywoie prowadzonej walki 
wpadamy w jednostronność, iż 
walka o dobra duchowe 
zaeiemnia drugie zadanie 
walki o byt ekonomiczny. Nie 
można wyrzec, iż dziennikar 
stwo nie pojęło zadania, prze
ciwnie spotykamy się często z 
zachętą do wyzyskiwania 
dotąd nie wyzyskiwanych 
gałęzi przemysłowych. Spoty 
kamy się częito z trsfuemi 
a bardzo cennemi wskazów 
kami, mimo to ku wielkiemu 
żalowi powiedzieć musimy, iż 
laiatereso wacie się sprawą nie 
jest tak silne, jakby tego 
życzyć należało. Mamy towa 
rzyatwa przemysłowe, mamy 
wielkie Zjazdy przemysłowców, 
a pomimo to przemysł, jedna 
z dzisiejszych podstaw bytu 
ekonomicznego nie rozwija się 
tak silnie, jakby wobec licznie 
istniejących Towarzystw prze
mysłowych i tycia w nich 

pulsującego sądzić można. 
Zbyt mało korzystamy z 

•zkół fachowych. Dawniej 
przemysł tkacki był więcej niż 
dzifiaj rozwinięty — zazna
czamy, iż gałąź ta przemysłu 
zanika u nas zupełnie. Dla 
czego? 

Odpowiedź na to zazwyczaj 
jest: nie możemy konkurować 
z zagranicą.Z jakiej przyczyny? 
Nie możemy tak tanio wy
twarzać, lak za granicą. Z 
jakich powodów? Otóż dla tego 
źe »ie mamy ludzi fachowych. 
A przecież istnieją wNiemczech 
szkoły tkackie, w których 
łatwe nabyć możemy fachowe 
go wykształcenia. Karyery 
rządowe dla naszej młodzieży 
prawie Zamknięte, w zawodach 
inteligentnych odczuwamy 
pewne przepełnienie. Ziemia 
nie daje ludziom bez większego 
kapitału bytu pewnego, pozo* 
staje przemysł. Nie zaprzecza
my, iż wiele jeszcze innych 
gałęzi przemysłu u nas nie-
rozwiniętych, obecnie iednak 
zwracamy uwagę na tkactwo. 
W Niemczech śą trzy rodzaje 
szkół tkackich: wyższe szkoły 
tkackie, szkoły tkackie i zakła
dy przygotowawcze w nauce 
tkactwa. 

Nauka w nich trwa rok lub 
półtora. Uczeń z patentem 
takiej szkoły znajdzie napew-
uo zatrudnienie w ]edoym z 
wielkich zakładów tkackich za 
granicą. Giy tam nabierze 
doświadczenia niechaj wraca i 
zużyje wiadomości nabyte na 
korzyść swych ziomków - w 
rodzinnym kraiu. 

( Wielkopolanin). 

PŁACIĆ ZA KATOLIKA! 

W LESIE. 
Idzie lasem dziewczyna, to 

w mchach siwych w krąg brodzi, 
to we włosów poszyciu, to w 
tych igieł powodzi, co chwytają 
słoneczne blaski kółka i kręgi 
i nizają w koreoki szlaki hafty 
i wstęgi. Wciąż zajęty tą pracą 
w upał ledwo las dysze, a 
dziewczyna powoli idzie w 
półzmrok i ciszę. W tem się 
nagle obejrzy i ni żywego w 
krąg ducha, jej się jednak zda 
wftło, — więc przystanie — i 
słucha. 

Zdało jej się, że skryty ktoś 
tam woła w gęstwinie, ale w 
lesie pustkowie, ot zdało się 
dziewczynie! Idzie zatem w tę 
ciszę coraz dalej; tu się kwiatek 
kołysze,tu jagoda się pali; a 
wiatr w upał ten ciężki gdzieś 
w gałęziach przycicha, drzemie 
w zwojach zielonych i przez 
słodki sen — wzdycha. Aż się 
dziewczę obejrzy: ni żywego w 
krąg ducha! Jej się jednak 
zdawało, więc przystanie — 
i słucha. 

Zdało się jej się źe z głębi 
jakiś dziwny głos sły&zy, źe 
westchnienie tęsknoty ułowiła 
w tej ciszy. Ale w lesie 
pustkowie — więc zdziwiona 
dziewczyna idzie dalej, gdzie 
wabi chłodnym cieniem gęst 
wina. Za nią płynie faliłto 
złota kosa, jej drużka, to się 
dotknie krze winy, to się przym 
knie do uszka, Aż się dziewczę 
ebejrzy, ni 2ywego w krąg 
człeka! Jej się jednak zdawało 
więc przystanie — i czeka. 

^lawało się dziewczynie, że 
ktoś skrada się do niej, a do 
kosy złocistej czuła, jakby 
ruch dłoni. I z słodkiego prze
strachu dziewczę zdjęło aż 
mrowie, ale w koło nikogo, w 
całym lesie — pustkowie. 
Więc dziewczyna ta myśli: 
skąd ta cała pokusa? Aż coś w 
usta ją muska. Skradł ktoś 
— lecz kto? — całusa. I dziew 
czy na przystaje: ni żywego w 
krąg człeka! lecz ją trwoga 
przejmuje i precz z lasu ucieka. 

Ej, dziewczyno, dzieciaku! 
wszak ułuda to pusta: ot, 
gałązka sosnowa ta musnęła 

twe usta, chwytały cię gałęzie 
za twe kosy i włosy, z tej 
zielonej głębioy odzywały się 
głosy; las cię trwożył znienacka 
swoim szeptem i tchnieniem, 
a wiatr budził z zadumy, słod-
kiem cichem westnieniem, i 
próżno eię nieboźs oglądasz do 
koła: bo to także w twej piersi 
szepce, wzdycha i wola. 

TO IOWO. 
ODPOWIEDŹ POLAKA. W 

berlińskiem piśmie „Deutsche 
Warte" które także zasilane bywa 
artykułami z biura związku dla 
tępienia żywiołu polskiego, znaj 
dował się w tvcli dniach znowu 
taki artykuł. Na to pewien polski 
abonent tego pisma nadesłał kiero
wnikowi tego pisma krótką odpo
wiedź tego brzmienia; 

,,Dzisiaj istnieje tylko zjedno
czony naród polski,którego poczucie 
narodowe do najwyższego stopnia 
rozbudzonem zostało właśnie dzięki 
licznym ustawom, skierowanym 
przeciw Polakom i dzięki hecy 
antipolskiej. „Nie czyń, drugiemu, 
co tobie nie miło, a znajdziesz w 
nim przyjaciela".Nie uszczuplajcie 
Polakom narodovrei swobody, jaką 
zapewnia prawo niemieckie,nie ru
gujcie ich języka ojczystego ze szko 
ły,kościołów i urzędów,dopuszczaj -
ciePolaków,którzy mienie i krew 
poświęcać muszę, dla państwa 
niemieckiego, do urzędów, a 
znajdziecie współobywateli!Patrzcie 
na Austryą! Tam jest inaczej! Nie 
ucisk ale życzliwe i równe dla 
wszystkich obchodzenia się z oby
watelami p&ńitwa może z&mienió i. 
zamieni wam Polaków na przyja
ciół. 

ŁAKOMSTWO powodem 
śmierci! W blizkości Tylży kupił 
w tych dniach pewien gospodarz 
butelkę kwasu karbolowego do 
oczyszczenia podwórca. Gdy 
wracał do domu,spotkał na drodze 
dwóch znajomych ze wsi i wziął 
ich na swój wóz. Jeden z nich 
spostrzegł z tyłu butelkę w kiesze
ni i myśląć, że to wódka, wyciągnął 
ją zgrabnie i dał spory łyk. Krzy
knął okropnie i zawieziony do 
domu zakończył życie wśród okro
pnych boleścr 

Dziwna kolekcja. 
Pewien jegomość w Colorado 

ma dziwną kolekcyę butelek. Po
dzieloną jest na dwie części. Pier, 
wsza jest znaczną, druga ma nie 
jest. Pierwszsdskłada z setek 
butelek, z których żona jego piła, 
sądząc, że się wyleczy z fizycznych 
cierpień, Druga zawiera tylko kilka 
butelek napełnionych Dr. Pierce'a 
Favorite Prescription. Ta ostatnia 
powróciła zdrowie jego cierpiącej 
żonie. Potężne jestto lekarstwo, 
leczy wszystkie nieregularności, 
wewnętrzne zapalenia, wrzody i 
wszelkie inne truble. Przyczyniło 
się do ulżenia cierpień kobiecych 
wiecej, aniżeli jakiekolwiek inne 
lekarstwo. 

Hemoroidy, ruptury i fistuły, 
radykalnie leczy sposobem ulepszo
nym. Książka za 10 centów w 
znaczkach. World's Dispensary 
Medical Asseciation, Buffalo, N. 
Y. 

Poszukiwanie. 
Gdzie jest mój brat Marciu 

Hamernik? Dawniej mieszkał, w 
Stanie New Jersey, i ztamtąd 
poszedł do Minnesoty. 

Wszelką bliższą wiadomość o 
nim, załączając z góry podziękowa
nie, proszę mi przesłać pod arde-
sem: 

Mas cin Hamernik 
117 — 33 Str., Detroit, Mich. 

Mniel jak połowa ceny do 
wszystkich punktów kolei North
western w zachodniej Minnesocie 
i północnej i południowej Dakocie. 

Kolej Northwestern będzie 
sprzedawać od dziś do 15 Sierpnia 
partyom z 5 lub więcej po $5.00 
każdej, do wszystkich punktów w 
Minnesocie, północnej i południo
wej Dakocie, wyjąwsay na południe 
od Vilas, — także sprzedawać 
będzie na południe od Kasoty do 
punktów na linii C, St. P, M & 
O aż doPipestone i Winnebago City 
włącznie, — i sprzedawać będzie 
tykiety pariyom z 5 i więcej via 
St. Paul po 17.10 do punktów ra 
linii Northern Pacific aż do Pem
bina, Leeds, Jamestown, Oakes i 
Edgeley, oraz do wszystkich punk
tów na linii Great Northern w 
południowej Dakocie na wschód od 
Rugby na linii Aberdson — Huron. 
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Starzy ludzie. 
Dla uregulowania wnętrzności 

i  n e r e k  E l e c t r i c  B i t t e r s  
okaże się bardzo skutecznem dla 
starych ludzi. Lekarstwo to nie 
draźui i nie odurza, lecz owszem 
dzmła uspakajająco. Oddziaływa 
łagodnie na żołądek i wnętrzności 
dodając stły i żywotność organom 
a tem samem pomagając naturze. 
Electric Bitters dodaje apetyta i 
pomaga trawieniu. Starzy ludz\o 
znajdą w tem właśnie co potrze
bują. Cena tylko 50 centów za 
b u t e l k ę  w E a g l e  P h a r m a c y  
of M i 1 w a a u k e e, Wis. 

Darmo 

to już wi
nien przeszło $2.00 
za ,,Katolika" a nie 
przeseła abonamentu, 
choć ma zarobek i 
pieniądze — ten z 
pewnością do szcze
rych naszych przyja
ciół nie należy. Nie 
dziwić sie więc i wy
dawcy, że taki, któ
remu wiele kłaniać 
się musi, aby mu za
płacił wynagrodzenie 
za jego całoroczną 
ciężką pracę, stąnie 
się i dla niego obojęt
nym, i że wolałby on 
raczej pozbyć się pa
na Ociągalskiego, a-
niżeli długo się mart
wić z żywiołem psują
cym harmonią i tłu
miącym zapał przy 
ważnej robocie około 
krzewienia oświaty. 

Wierny przyjaciel 
gazety z góry za nią 
płaci, nigdy więc nie 
dozna przykrości ode
brania od wydawcy 
rachunku. 

PRAWOZIWY 
Elgin Zegarek. 

Przyślijcie ten anons i dokiadny 
adres a my przyślemy wam ten 
PRAWDZIWY ELGIN ZEGA
REK DARMO do obejrzenia. Ko
perta obciągniętą ił KAR SZCZE-
REM ZLOTEM, ładnie wyryty i 
wyglada jak SZCZERO ZLOTY 
ZEGAREK, sprze-i 
dawany za $40. Werk I 
jest PRAWDZIWY 
ELGINGWARANl 
TOWANY na 20 latl 
Sprawdźcie d*klad-l 
nie w ofisie expreso-1 
wym i jeśli zobaczy-1 
cie ze to tanio, to' 
wyplaccie agentowi $9 50 i zegarek 

on wam wyda. Jeśli z obstalunkiem nadeslecie 50 
centów w markach pocztowych, lub Money Order, to 
przyślemy wam elegancki łańcuszek wart $3 50 Ze
garki te sa GLOWKA nakrecane. Piszcie czy chcecie 
MEZKI czy DAMSKI zegarek. 

BEZPŁATNIE DO KAŻDEGO ZE
GARKA dodana PERSKA DIA-
[MENTOWA SPINKA warta f2.oo 
'paraPERSKICH DIAMENTOWYCH 
KOLCZYKOW wartych' doi 4.00, 
wszystkie powleczone 15 K. ZLOTEM. 
Kamienie tak łudzące, ze od prawdzi-
wych sie nie roznia. Prezenta te tylko 

na krotki czas damy dla wprowadzenia tych cudow
nych kamieni. 
IfAatincr fn Manufacturers & Jobbers Dept. 42 
AGdMIlb & W. 57 Dearborn Str: CHICAGO, 111 

Bank Angielski. 
Przeszło dwieście lat temu, 

bogaty syndykat zaforszusował 
rządowi angielskiemu $6.000,000 na 
procent. Prócz procentów, syndykat 
otrzymał przywilej uformowania 
się w d. 27 Lipca 1694 r, w kor-
poracyę, z prawem puszczenia w 
obieg banitnotow do wysokości 
sumy pożyczonej rządowi. Kapitał 
ten wrósł w uastępujący sposób: W 
1708 r. wvnosit 85,700,00(J/ w 
1738 r. I36,40U,000; w 1816 r. 
58,744,000; w 1866 r 60,000,000. 
W 1797 r. powstał ogólny popłoch, 
bankdmiał tyiko $6,000,000gotówkif 

a banknoty przynoszono do wymia
ny w znacznei ilości. Z 350 prawie 
300 banków upadło. Bank angiel
ski jednak jakoś się a teęo wydo
stał. Jeśli już kto chce umieścić 
pieniądze na dobre korzyści i ma 
zamiar podróżować, powiiaien kupić 
tykiet na drogę Burlinglońską, a 
pewne korzyści z tego odniesie. 
Zgłoście się do miejscowego agenta 
po tykiety, lub piszcie do W. J. 
C. Ken von, Gen. Pass. Agent, St. 
Paul, Minn. 

Idealne lekarstwo, 
James L. Francis. alderman w 

Chicago piaze-.Uwnżam Dr. KiDg's New 
D.scovery za idealne lekarstwo od 
kaszlu, zaziębienia i cierpień płucnych, 
po używaniu przez lat pigć dla mojej 
rodziny i wykluczeniu innych lekarstw 
przez dcktoiów przepisanych " 

Rev. Jonn Burgus z Hcokuk, Iowa 
pisze: Byłem pastorem w kościele 
metodisto episf.^palnym przez 50 lat i 
nie zcalazłem żadnego lekarstwa, które-
by było skuteczniejsiem i bardziej mi 
ulżyłj od Dr. King's New Discovery." 

Sp óbuj teraz te idealne lekarstwo 
od kaszlu Pióbki bezpłatnie w Eagle 
Pharmacy of Mi 1 w a u k e e, Wis. 

SRYSIMLM 
miKMSKI 

LADIES WYTNIJ TO i przyślij 
CENTS do nas z Twoim doldad-

SIZE nym adresem, a my przy
ślemy BEZPŁATNIE do 
obejrzenia NAJLEPSZY 
i JEDYNY ORYGINAL
NY AMERYKAŃSKI 
zegarek, kiedykolwiek za 
te cene ofiarowany. Po 
wleczony 14 tC SZCZE
RE M ZLOTEM z WER-
<lt£M URYGINAL 
NYM AMERYKAN- -
5KIM, Z PORECZE-
M&M NA 20 LAT i ;r 
wyjrzy jak SZCZERO 
ZLOTY ZEGAREK 
sprzedawany _ za $40. '• 
 ̂Sprawdź w ofisie expreso- ;  ̂

{•fcwyin i jeśli sadzisz, ze to 
y tanio, zapiać _ $7-50, w 

_ M przeciwnym ra7ie nie za
piać nić. t- rzyslij 50 c w znaczkach pocztowych z 
obstalunkiem, a otrzymasz ŁAŃCUSZEK BEZ- x 
PŁATNIE. Damy JEDEN ZEOAREK BEZ PLAT-
NIE, jeśli kupisz lub sprzedasz SZESC. 

Adresuj do 
ROY AL MF6 CO, Dept 75. UNITY BLDG 

CHICAGO 
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